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4 * 3 0 U l f t f  f e t 1
.  _  .  vi oyIgnacy MALINOWSKI 

Toruń, u l .  Piaskowa
T e l .  Nr 2828 Toruń,  d n ia  4 .07*1962 r .

NOTATKA Z USTHSJ RELACJI

Ob. MALINOWSKIEGO Ignacego o jego d z i a ł a l n o ś c i  
w szeregach.  POLSKIEJ ARMII POWSTANIA 
w la t a c h ,  o k u p a c j i  na t e r e n i e  T o ru n ia .

P rzed  wojną Ob. MALINOWSKI p raco w a ł  w s z t a b i e  POK V I I I  
w c h a r a k t e r z e  u r z ę d n i k a  cyw ilnego .  W c z a s i e  k am p an i i  w rześn iow e j  
b r a ł  u d z i a ł  w walkach A rm ii  Pomorza, jako p o d o f i c e r .  Po r o z b i c i u  
a r m i i  "POMORZE1* z o s t a ł  zabrany do n i e w o l i .  W lu tym  1S4-1 roku  zo­
s t a ł  zwolniony z obozu, w r ó c i ł  do Torun ia  i  t u  z a m ie sz k a ł .

Po powrocie  z n i e w o l i  s k o n ta k to w a ł  s i ę  ze swymi dawnymi k o ­
le g a m i ,  k t ó r z y  po pewnym c z a s i e  p o in fo rm o w a l i  go, że należą,  do t a j  
n e j  o r g a n i z a c j i  p o l s k i e j  d z i a ł a j ą c e j  na t e r e n i e  T o ru n ia ,  Była n i ą  
POLSKA ii RM l a  POWSTANIA, Bezpośrednio  do o r g a n i z a c j i  w prow adz i ł  
go 5*r&chorąży /n a z w is k a  d z i ś  n ie  parnię t a / .  W d n iu  28.04*194-1 r .  
MALINOWSKI Ignacy z ł o ż y ł  p r z y s i ę g ę ,  k t ó r ą  o d b i e r a ł  Komendant 

J  o r g a n i z a c j i  mjr  r GROT,: znany wśród n a j b l i ż s z e g o  o t o c z e n i a  jako 
Edward SŁOWIKOWSKI. MALINOWSKI przy  j ą ^  pseudonim CHMURA” . Nie 
o t r z y m a ł  p r z y d z i a ł u  o rg a n iz a c y jn e g o  do ż a d n e j  z i s t n i e j ą c y c h  już 
wtedy b a ta l io n ó w  i  kom pan i i ,  a  z o s t a ł  wyznaczony do s p e c j a l n e j  
grupy b ę d ą c e j  w b e z p o ś r e d n i e j  d y s p o z y c j i  Komendanta PAP mjr 11 GRO' 
k t ó r y  wtedy. .miał  swoją  k w a te rę  na u l .  Małe Gar b a ry .  /Tam t e ż  MALI 
ISjWSKI s k ł a d a ł  p r z y s i ę g ę / .  Po pewnym c z a s i e  MALINOWSKI z o s t a ł  wy­
znaczony do p e ł n i e n i a  f u n k c j i  ł ą c z n i k a  Komendy Głównej, a  k ierown:5 
ctwem terenowych komórek PAP. W sumie MALINOWSKI w y je ż d ż a ł  4 - 5  r^ 
zy do W iela  w Bory T u c h o l s k i e .  W W ielu  k o n t a k t o w a ł  s i ę  z n ie  j a k i n  

v,\ WAL ISZ EW SK IM / c z y  to  by ło  prawdziwe nazwisk o f  n i e  w ie / .  Za każdy i 
razem p r z e w o z i ł  j a k i e ś  dokumenty, g a z e tk ę  ^WOLNOŚĆ” o ra z  am unic ję  
P ie rw szy  r a z  w y je c h a ł  do Wielu  w l i p c u  1941 ro k u ,  a  n a s t ę p n i e  we 
w rz e śn iu ,  p ó ź n i e j  k ró tk o  p rzed  gwiazdką 1941 roku .  Po r a z  o s t a t i r '  
b y ł  w W ie lu  w lu tym  lu b  marcu 1942 roku .  Oprócz n o rm a ln e j  p r z e s y ł  
k i  w ió z ł  wówczas ze sobą  młodego cz ło w iek a ,  k t ó r e g o  n ie  z n a ł .  
P o l e c i ł  mu p rz e w ie ś ć  go SŁOWIKOWSKI, p r z e d s t a w i a j ą c  gp imieniem 

TA!DEK,!. Tadek w ió z ł  ze sobą  większy zapas  a m u n i c j i .
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Y/ późn ie jszym  c z a s i e  w ię c e j  n ie  w y je ż d ż a ł  do W ie l tu  Otrzyma 
nowe z a d a n ie .  M ia ł  m ianow ic ie  ro zp o cząć  p ra c ę  w wojskowych w a rsz t  
t a c h  zb ro jen iow ych  i  prochowni na Podgórzu .  MALINOWSKI z n a ł  tam 
p r a c u ją c e g o  p o la k a  Ob. DOMBROWSKIEGO o ra z  j e s z c z e  jednego p o d o f i -

v/
c e ra  wojska p o l s k ie g o  -  nazwisko jego ju ż  zapom nia ł .  Co dwaj p r a ­
cow al i  tam w s t r a ż y  p o ż a r n e j  i  p op rzez  swego komendanta Wiemca 
saksończyka ,  w c ią g n ę l i  o n i  MALINOYISKIEGO do p racy  w w a r s z t a t a c h  
zb ro jen iow ych  i  prochowni.

MALINOWSKI po r o z p o c z ę c iu  p r a c y ,  p r z y s t ą p i ł  do o rg an izo w a­
n ia  P ^ .  P w m ie j s c u  p r a c y .  Po pewnym c z a s i e  z d o ł a ł  t a k ą  g rupę  
zorganizować w c iąga jąc  do p racy  k o n s p i r a c y j n e j  ,TX)MBROY*SKIEGO 
i  wspomnianego p o d o f i c e r a .  Teraz  zgodnie  z po lecen iem  SŁOWIKOWSKI 
GO p r z y s t ą p i ł  do o r g a n i z a c j i  a k c j i  sabotażowych.

Grupa członków F^P wykonywała p rzede  wszystkim drobne sabo­
t a ż e .  P ra c u ją c y  p rzy  montowaniu / s k ł a d a n i u /  min przeciwczołgowyc] 
zak ładano  do n i c h  uszkodzone z a p a l n i k i ,  zm nie jszano  ł a d u n k i  wybu­
chowe. Te formy s a b o ta ż u  były na m ie j s c u  rzadko odkrywane, to  te£ 
nie  powodowały r e p r e s j i  ze s t r o n y  o kupan ta .  Dwa razy  g rupa  sabote. 
żowa MAI IHj WSKIEGO próbow ała  p r  zeproY^adzić większe a k c j e  s a b o ta ż e  
we -  i n s p i r o w a ł  j e j  SłOY^IKOYiSKI. P ie rw sza  większa  a k c j a  m ia ła  
n a s t ę p u ją c y  p r z e b i e g .

W marcu 1S43 ro k u  Niemcy wybudowali t r z y  magazyny -  bunkry 
w dość dużym o d d a le n i u  od magazynów am unicy jnych .  MALINOY/SKI n ie  
z n a ł  i c h  p r z e z n a c z e n ia  l e c z  po in fo rm ow ał  o tym f a k c i e  SŁCWIKOSKI±. 
GO. Ten p o l e c i ł  p i l n i e  obserwować, co Niemcy będą s k ł a d a ć  do nowe 
Y<ybuchowanych schronów. W k w i e t n i u  Niemcy p r z y w i e ź l i  6 samochodom 
ciężarow ych  f o s f o r u ,  k t ó r y  w ła śn ie  z ł o ż y l i  w nowych s c l i ro r a c h .  
Niemcy o t o c z y l i  je  s p e c j a l n ą  o p ie k ą .  S t r a ż  pożarna  oblev<ała s t a l e  
po w ie rzch n ię  zew nę t rzną  schronów wodą, z a p o b ie g a ją c  w t e n  sposób 
n a g rz a n iu  s i ę  schronów. SŁOWIKOWSKI zadecydował ,  że f o s f o r  n a l e ż j  
p o d p a l i ć .  P o u czy ł  on MALINOWSKIEGO -  jak  to  z r e a l i z o w a ć .  P rzygo tc  
wano prymitywną bombę z a p a l a j ą c ą  / s k ł a d a ł a  s i ę  ona z węgla drzew­
nego, r u r e k  prochowych i  w e łn y / .  W dn iu  30 k w i e t n i a  1943 ro k u  
MAT INDYJSKI w c z a s i e  p racy  z d o ł a ł  pod łożyć  do jednego magazynu 
“ oombę15, k t ó r a  zgodnie  z z a ło żen iem  m ia ła  wybuchnąć po k i l k u  god£ 
nach.  Tak s i ę  t e ż  s t a ł o .  Po p o z o s t a ł y c h  dwóch magazynów n ie  uda łc  
s i ę  pod łożyć  bomb. W go d z in ach  rannych  d n ia  1 .0 5 .1 5 4 3  r .  n a s t ą p i ć  
wybuch. Niemcy n ie  w y c ią g n ę l i  w s to s u n k u  do p r a c u j ą c y c h  tam Polak 
żadnych r e p r e s j i ,  gdyż nawet n ie  z d o ł a l i  s i ę  z o r i e n to w a ć ,  co byłe
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f a k t y c z n ą  p rzyczyną  wybuchu i  u z n a l i  iż. to  z o s t a ł o  spowodowane 
p rz e g rz a n ie m  s i ę  magazynu w d n iu  poprzedn im  i  że s ch ro n  n ie  b y ł  
d o s t a t e c z n i e  zlewany wodą* Za to  z o s t a ł  z d j ę t y  ze s t a n o w is k a  n i e ­
m ie c k i  komendant s t r a ż y  p o ż a r n e j .  Drugą w iększą  a k c j ę  planowano 
p rz e p ro w a d z ić  na k o l e j i .  C hodz i ło  m ianow ic ie  o t o ? aby z n iszczy ć  
t r a n s p o r t  z a m u n ic ją .  O r g a n i z a c j a  n ie  dysponowała odpowiednimi 
ś rodkam i.  To t e ż  postanowiono p o d p a l i ć  j e d e n  z t r a n s p o r t ó w .  P rzy ­
j ę t o  n a s t ę p u ją c y  p la n  d z i a ł a n i a .

Na dworcu kolejowym w T o ru n iu  ładowano bardzo c z ę s t o  słomę. 
Postanowiono więc w dn iu ,  k i e d y  będą p rzep row adzać  t ą  a k c j ę  podpa 
l i ć  słomę l i c z ą c ,  że w t e n  sposób Niemcy odwrócą uwagę od t r a n s p o  
t u .  To wykorzysta  wyznaczona g ru p a ,  k t ó r a  p o d p a l i  w tym c z a s i e  
t r a n s p o r t  z am u n ic ją .  Y/agony ze słomą z o s t a ł y  podpa lone .  P o d p a l i ł  
je  MALINOWSKI wspólnie  z k o l e j a r z e m  ZiiLgwSKBI. To jednak n ie  od­
w ró c i ło  uwagi Niemców od t r a n s p o r t u  z a m u n ic ją  a  wręcz p rz e c iw n ie  
spotęgowało  c z u jn o ś ć .  Tak więc t r a n s p o r t  z a m u n ic ją  n ie  uda ło  s i ę  
p o d p a l i ć .  Dostęp do p o c ią g u  z a m u n ic ją  b y ł  p i l n i e  s t r z e ż o n y ,  p rze  
konwój.

Poza d z i a ł a l n o ś c i ą  sabo tażow ą ,  MALINOWSKI wraz ze swą g rupą  
o t r z y m a ł  zadan ie  zdobyc ia  jak  n a j w i ę c e j  a m u n i c j i  i  b r o n i .  B r a l i  
on i  am u n ic ję  z magazynów, g dz ie  p r a c o w a l i .  Amunicję t ą  przekazywa 
no do d y s p o z y c j i  SŁOWIKOWSKIEGO. Ten z k o l e i  p rzek azy w a ł  j ą  d a l e j ,  
g d z i e ,  MALINOWSKI tego  n ie  wie.  Wykradzono rów nież  w t e n  sposób 
k i l k a  sz tu k  b ro n i .  MALINOWSKI będąc w spec  j a l n e j . . g r u p i e ,  c z ę s t o  
s p o t y k a ł  s i ę  ze SŁOWIKOWSKIM. Rozmawiał z nim i  dysku tow ał  z nim 
różne tem aty .  W czerwcu lub  l i p c u  1S43 r .  b r a ł  u d z i a ł  w s p o tk a n iu  
SŁOWIKOWSKIEGO z p r z e d s t a w i c i e l a m i  A»K. Na. s p o t k a n iu  tym p r z e d s t a  
w i c i e l e  Komendy Pomorskiego Okręgu AK z a ż ą d a l i  od SŁOWIKOSKIEGO, 
by podporządkował s i ę  ze sw o ją  o r g a n i z a c j ą  /PAP/ AK. SŁOWIKOWSKI 
odmawiał,  u z a s a d n i a j ą c  to  tw ie rd zen iem ,  że PAP na t e r e n i e  Torun ia  
j e s t  s i ln ie j j rozbudow ana  n i ż  AK i  że d z i a ł a  od n i e j  w e z e ś n ie j .  
/SŁOWIKOWSKI m ia ł  s i ę  podporządkować dowódcy AK na Toruń mjr 
ORŁOWSKIEMU/. W c z a s ie  rozmów d o ch o d z i ło  do b u r z l i w e j  wymiany 
zdań.  Czym k i e r o w a ł  s i ę  SŁOWIKOWSKI, że n ie  c h c i a ł  podporządkować 
s i ę  AK -  tego MALINOWSKI d o k ła d n ie  n ie  wie.  SŁOWIKOWSKI mówił, że 
n ie c h c e  na kogoś pracować,  że n i e k t ó r z y  wcale u d z i a ł u  w walce nie  
b i o r ą  a c h c i e l i b y  obsadzać s tan o w isk a  i t p .  SŁOWIKOWSKI b y ł  p o g l ą ­
dów l i b e r a l n o - d e m o k r a t y c z n y c h ,  k r y t y c z n i e  ustosunkowany do sys te r .  
p o l i t y c z n e g o  przedwojennego pańs tw a  p o l s k ie g o *  N iezby t  lu b  l i  ludz
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z k l a s  p o s i a d a j ą c y c h  o raz  i n t e l i g e n c j i .  Wyglądało to  j e d n a k , ja k b y  
s i ę  ich  b a ł  jako konkurentów o władzę w o r g a n i z a c j i .  Był a t e i s t ą .  
SŁOWIKOWSKI u trzymywał k o n ta k ty  z ks.WRYCZ^. P rzez  kogo,  tego  MALI 
NDWSKI n ie  wie.  MALINOWSKI b y ł  świadkiem, jak  SŁOWIKOWSKI p rzy jm o ­
wały ł ą c z n i ą  z K o śc ie rz y n y ,  jednak n ie  może p o w ie d z ie ć  n ic  o j e j  
p seudon im ie ,  czy razw isku .  Z T o run ia  p rz e rz u c o n o  w Bory T u c h o lsk i :

———----- _.... _ --- ---  --------- ----

około 16 młodych l u d z i ,  k tó r z y  tam w e s z l i  w s k ł a d  oddz ia łów  p a r t y ­
z a n c k ic h .

K ierow nicy  poszczeg ó ln y ch  re jonow ych komórek, s k ł a d a l i  co 
pewien o k re s  spraw ozdan ia  z d z i a ł a l n o ś c i  PAP-u na tym r e j o n i e ,  k t  
ry  r e p r e z e n t o w a l i .

SŁOWIKOWSKI ż y ł  w bardzo skromnych warunkach. N ie j e d n o k r o t ­
n ie  m ia ł  t r u d n o ś c i  w wyżywieniu s i ę .  'W żywność z a o p a t r y w a ł  go z r-  

1 m ien ia  o r g a n i z a c j i  c z łonek  PAP-u Gć-RNY, k t ó r y  b y ł  k i e r o w c ą  w O s ta ­
szew ie .  Początkowo m ia ł  swoją; k w a te rę  na u l .  Małe G arbary ,  potem 
u l .  S z e w sk ie j ,  a  n a s t ę p n i e  Ż e g l a r s k i e j .

Dokumenty o r g a n i z a c j i  były  przechowywane w o rganach  w k o ś c i
*6

AL
l e  sw. J a n a .  Przechowywał je  o r g a n i s t a  RUTKOWSKI. Czy Niemcy te  
dokumenty z d o b y l i ,  czy t e ż  z o s t a ł y  g d z ie ś  przechow ane,  tego  Mai I- 
ii) W SIU n ie  wie,  a l e  prawdopodobnie g e s ta p o  n ie  z d o ła ło  i c h  zdobyć 
SŁOWIKOWSKI d la  u ł a t w i e n i a  pracy  k o n s p i r a c y j n e j ,  p o l e c a ł  n i e k tó r y  
członkom PaP-u ,  przyjmować I I I  grupę n i e m i e c k i e j  l i s t y  narodowość 
wej. Każdy powołany dc wojska n ie m ie c k ie g o ,  o trzymywał zaświadczę 
n ie  o swej p r z y n a l e ż n o ś c i  do o r g a n i z a c j i .  Zaświadczeniem tym m ia ł  
s i ę  leg i tym ow ać ,  k ied y  p rz e s z e d łb y  do a l i a n t ó w .  Członkowie PAP pc 
woływani do wojska m i e l i  s i ę  leg i tym ow ać  wspomnianym za św ia d c z e n i  
również  w r a z i e  d o s t a n i a  s i ę  do n i e w o l i .  P o l e c e n i e  p r z y j ę c i a  I I I  
grupy o t r z y m a ł  L EN U Z10 N z Gdańska, a  k ie d y  o t r z y m a ł  powołanie  do 
wojska c h c i a ł  i ś ć  do p a r t y z a n t k i .  Jednak  SłOWIKOWSKI d a ł  mu zada­
n ie  p ó j ś c i a  do wojska i  tam p row adzen ia  d y w e r s j i  p o l i t y c z n e j .

Znakiem rozpoznawczym były dwa słowa ’'MALBORK-*MENAŻKA,!. 
Również p rzy  w e j ś c iu  do m ie szkan ia  CIESZYŃSKICH t r z e b a  było  s i ę  .p 
s ług iw ać  znakiem przy  pukan iu  lub  dzw on ien iu  / ^ - k r o t n i e  pukano,£c 
c h w i l i  2 - k r o t n i e / .

MALINOWSKI n ie  wie n ic  o tym, by SŁOWIKOWSKI z a t r z y m a ł  dwóc 
łączn ików  i  z a s t r z e l i ł  jbcYi,

MALINOWSKI z o s t a ł  25 s i e r p n i a  1S43 roku  a re sz to w a n y  w rnie js  
p ra c y ,  p rz e s łu c h iw a n y  p rz e z  k i l k a  m ie s ięcy  a  potem osadzony w Szl
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Ur. £ł . IV, 1910r. , robotnik, żarn. ul. Podgórna 3a, 
był pracownikiem magazynów amunicyjny cli, istaniało 
podejrzenie, że kradnie amunicję dla celów 
organizacji.
Skierowany do obozu koncentracyjnego. Przydziału 
organizacyjnego nie da się ustalić. Na piśmie do 
komendantury obozu ma umieszczony zwrot: "był 
czołowym członkiem organizacji konspiracyjnej".

2r. : T.Jaszowski, PAP,.., [w:] Walka podziemna, 
s . 3 16.

MALINOWSKI IGNACY TORUŃ PAP?
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